
Krółka rozprawa 

WYNIKI KONKURSU 
NA NAJLEPS~Ą ŚWIETLiCĘ 
;', dom kultury i bibliotekę 
" W' 'ogólnopolsklm konkursie o tytuł najlepszej śwle
'. tllcy. domu kultury 1 bIblioteki. pierwsze miej
~ ~e w woj. rzeszowskIm spośród 5ę świetlic gminnych, 
: zajęIa śwletl!ca w Czarnej (pow. Dębka). której aktyw 
wyróżni~ sIę w pracy masowo-politycznej. szczególnie 

· w akcji wybor,czej oraz w propagowaniu spółdzielczo-
· ~cl pl'9dukcyJnej. W czasIe trwania konkursu prowa
,'C!:.jonQ ' w ŚWietlicy systematyczne szkolenie Ideologicz-
· ne I rolnicze, a także kul'll WszechnIcy RadIoweJ. Ak
tyw Ś.wl~tl!oowy, na którego czele stoI kIerownik Zo-

· !la 'Paty~, nawiązał ostatnIo listowny kontakt z mlo
dzIeżą ZSRR i NRD. dzieląc się z nią swymi osiąg
nięciamI. Swletllca w Czarnej zajmuje się ponadto 
zbleranfem folkloru w zakresie pieśni ludowych I tra
dycyjllych obrzędów weselnych. 

HomlsJa konkursowa wyróżniła 1':3 dobrze postawIo
ną pracę także ŚWietlice gminne: w Horniaktowle (pow. 
Lańcut). w Po:fdzlaczu (pow. Przemyśl) l w Sledlls-

· 'kach (pow. Rzesz6w). 

.. Z 306 świetlic gromadzkich. biorących udział w 
konkursie, pierwsze miejsce zajęła świetlica w Urze
Jowlcach (pow. Przeworsk). która rzuciła wezwanie 
do długofalowego ' wspólzawod~lctwa o podniesienie 
kultury I oświaty wsi do wszystkich gwietllc gmin
nYch,gromadzkl.ch i domów kultury w całym kraju. 
Na uwagę zasługuje czynny udzIał śwIetlicy we wszy
stkich akcjach społecznych I goopodarczych. a zwla
Bzcza w moblllzQwanlu gromady VI zakresie planowych 
dostaw ! kontraktacjI. W wyniku akCji UŚWiadamiają
ceJ; , prowadzoneJ wśród Indywldui!lnych gospodarzy 
przelaktyw !:wletlicowy. 24 chłopóW przystąpiło do 

, spółd?lelnl produkcyjnej. 

W/KOLAJ REJ 

Ksiądz paf!1f wi'l/, palI ks/rdza, 
A nam. prostym, zewsząJ Ilędza! 

Rej ... Krótka rozprawa" przeto~enle na Język polski 

R OH 1543 bogaty był w psalmów 1 laclńskich pieśn I 
wydarzenIa n!ezapomnl3 koścIelnych. zgodnie z młoże 

ne w dziejach kultury pol- n!aml reformacji - domaga-
sklej. Ukazuje sIę w nim wie JąceJ się wprowadzenIa do 11-
kopomne dzIeło Hopernlka turgil narodowego Języka. 
.. O obrotach ciał nleb!e- Rej ulega Ich prośbom, a 
sklch" , płomienne wezwanie tłumaczone . przez niego ' P!e-

proooS'lczowl Itp. .. Nędza 
gnIecie tak. te nie tal I ten 
śwIat rzucić" - mówi wójt. 
Hatdy. kto tylko może. usi
łuJe złupić skórę", I chłopa: 

'f!rzędnik, wójt. sołtys, piel/fin 
Z tych każdy chce być nad 

nim pan.: 
Temu dal gęs. temu kokosz! 
Zać więc z nimi mala rozkoJd 

W .. Rozprawie" opisule 
Rej dobrze mu znane 1:ycle 
d \I' urów I dworków szlachec· 
kich. wsi I plebaniI. zagród 
chłopskich. l\fle wybacza ni
komu. prawdę miecie każde
mu w oczy. czy to będzie 
szlachcic czy ksiądz. czy nie
sumienny królewski urzędnik 
czy przekupny sędzia. Dosta
lo się w .. Rozprawie" I per 
słom na sejmy szlacheckie. I 
łakomym pleoonom. I zapal
czywym myśliwcom. I gra-
czom marnotrawiącym maJ,,! 
ki ! owej kulIkowej druży· 

ntc. nadrahlaJąceJ miną a 
glodneJ Jak J8J psy. ko-nle I 
pacholkl. najeżdżającej pod 
pozorem zahflwy zamożniej

sze dwory. (I~eby pclywlć ' 

się do syta cudzym kosztem. 
NIe przepu~cH te~ Rej stroJ
nisiom blalogłowsklm I fran 
tom uganiającym sIę za obcy 
mi zwyczaJainl 1 cudzozlem
'ką modą_ 

najlepszych opls6w, Jakle 
kiedykolwiek wyszly spod 
pióra polskiego satyryka ł 
mogą śmlalo równać się l: 
postaciamI I scenami kreśl~ 
Dvml przez mistrza Rabelals, 
współczesnego ReJowI. Rów
nIe~ język Reja ma wiele 
wspólnego ! JęzykIem nie
znanego mu Rabelals, pod 
względem harwnoścl, soczy
stości. dosadności wyrat.eń I 
ludowości - co było u obu 
wielkich pisarzy zasługą epo
ki Odrodzenia. epoki po
wszechnego protestu przeciw 
ko nadętej uczon().~cl. Jało
wym sPQl'IGm teologicz
nym. nlezrozumlalej dla sze
rokiego ogółu kosmopolJtycz
neJ łacinie. chciwym kslę
tom I zarozumiałym przed
stawicielom świata moż
nych. 

.. Rozprawa" Jes! ~a.lbar
dziej oryginalnym naJ bar
ddeJ po .tępoI\'ym dziełem 
Reja. .. [{rótka rozpra
wa". rOlpatrywana z perspe
ktywy czterech wieków. sta
nowi pod względem Języko
wym triumfalny pomnik sta- ' 
ropolszczyzny. Jej jędrno,ścl 
I ba rw nO-'k t. ukazanej na 
przyklodzle licznych przy
słów. krótkich a dosadnych 
porównań I zwrotów J co
dziennego życia. 

• _ Sp~r6d powla.t~ych t wlejsk!ch dom6w kultury, 
! 1.rtóre, :,stanęty·r.~_ , XonkUl:s\l" p!ern'!zem1ejsce w woj. 
, r;>;eszQws!<lm .. · z:aJąJ' wleJąk! . dól1'I kultury w Wletl1nle 
. :(pow .. Jarosław). Do uzyskania tak zaszczytnego mleJ-
scaprzyczynlla się dobra pra-ca zespołów: czyteln!cze
gQ. teatralnego I tan~znego. organizowanIe życia kul
turalnego w śwIetlicach gromadzkich oraz wydatna 
pomoc przez uczestników Dl{ udzielana Bp6łdz!eln!om 
produkcyjnym. 

Frycze-Mo<Irzewsl<lego "Ła- ' śni ukazują lit Jako osobne 

~ 
~kl albo' o ka l'zeza rnę1:obóJ· dru kI. 
stwo", domagające się zrów- Zrodzona na tym tle u 

. nan!a wszystkich stan6w w Reja śwlildomooć. te należy 

~ 
obliczu prawa karzącego za- wprowadzić Język ojczysty 

ObrazkI rodzajowe. nakre-
§lone przez Reja .daJą żywy I 
barwny. pełen reallzmu ob
raZ epokI. w której :tył I któ
rą znał tak dobrze. Takle po
stacIe I s>ceny. Jak szalbIer
skie praktyki prawników. za
rozumIałych urzędników. peł 
nych pychy magnatów. orlpu
stu przemieniającego się <N 
zwykły jarmark - nale1:ą do 

.. Hrótka rozprawa" ukazu
Je nam Reja czułego na krzyw 
dę I niedolę ludZ!ką. zapalczy
wego oskar{.yc~ela il~roą 
wraz z jego ,nlego<lnyml pa
sterzami I wszelkIej śwIęto
szkowatO-~cl . Tot~ słusznIe 
Rej zyskał sobIe przydomek 
.. Ojca I!terat.ury polskIeJ" a 
Jego .. Rozprawa" - Jednego 
z najbardzIej postępQ'\l'ych 
mieł polskiego Odro<lzenla. 

Czołowe mIejsce w skali wojew6dzklej tajęła blbllo
teka powiatowa w Sanoku. Wyró~nlła się ona rozto
czeniem troskliwej opiekI nad 25 h. analfabetami. pro
wadząc z nimI częste pogadanki oraz głośne czytanie. 
Poważny ten wkład 'wykazała· biblioteka w akcji wy .. 
borcze.! oraz organIzowaniu w czytelni wieczorów dys
kUSYjnych nad kslątkam1: .. Pawle pióra" - Hruc:;:kow' 
sklego, "Pamlą1ka z Celulozy" - Neverly'ego ! wielu 
Innych. 

Dru!?le mIejsce w konkmsle zdObyta biblioteka 
"mtejska w Stalowej Wolt. propagująca czytelnictwo 
kSiążki nie tylko wśród młodzieży, ale I wśród robot
ników przez organizowanie wieczorów dys-kusyJnycll. 

Poważnym osIągnięcIem bibllotekI w Stalowej Wol! 
byl<l założenie dwóch punktów b!bllotecznych oraz na
wiązanie kontaktu % kolem sportowym Stal Stalowa 
Wola. Móremu wypożyczono komplet książek 
sportowych ,I gdzIe urządzono odpo'r'ilednlą wystawę 
okollcznośdową. 

W czasie trwanIa konkursu b!blloteka :r:dobył1t prze
szłó 400 nowych czytelników. nawiązując w dals7.ym 
ciągu kontakt z zakładamI pracy l szkołamI, przez co 
z kaMym miesl'lcem zwIększa gl~ lkzba stalych czy· 
telników. po ta];: pięknych osIągnIęć przyc7.ynlla sl~ 
niemało oflarna i pełna p().~wlęcenla praca kierow
niczkI Marli Łukowskiej. 

HomlsJa konkursowa wyr6żnl!a tez gminną biblio
tekę' w U)anowle (pow. ~Isl<o) oraz punkt biblioteczny 
w TropU (pow. Rzesz6w). 

Personel blbllotekl w Ulanowie wykaza! du1-ą tros
kę o po<lnleslenle iJoziomu kulturalno-ośwlatowego \, 
gromadach, uruchamiając w mrnach' akcji konkurso
weJ 2 nowe punkty blhlioteczne oraz zwlększając licz
bę . czytelników o 230 osób. Pr/.Y bihl10tece Istnieje 
25-{)sobowy aktyw c7,ytelnJczy. pomagający w pracach 
kancela'ryJnych I technicznych. a takie w urządzaniu 
wystaw. dekoracji i Imprez. W czasIe trwania konkur
su urządzono wystawę książek I pr'lsy. przeprowad zo
no kilka wieczorów głośnego czytania oraz wykonano 
6 g:azetek ścIennych o aktualnej tematyce . Klerownlcz
k,! tej wzorowej hlblloteki Jes t Melania '-Vójclkowa. 
w; .;8przew0dn iczqca kda Przyja :~nl Polsk t.>- HadzIec
sk'''.i. czlonklni Ll'~'I HQblct uraz gminnej komisji kul
tlll'Elin~rośwlatoweJ . 

\'Vyróżnlone w kr>DKUrsie śwlet!!ce .' bIblIotekI I do
my kultury otrzymaJą piękne nagrody w pos~ac: spn:ę
tli ·;wletiiccweg,-,. blbildek. Instrumentów ,muzycznych 
! ra,dioc,ctbiornlków, ulundowane ' przez Ministerstwo 
Hultmy. 

) , , 
\I a mari.;'1neo::.: na,u.j' stw ierd z ić: bi'ak zainteresc,· \ 

wanla konkursem Z'c strony Prezydium PRN w Jaśle. ! 
) które nie okazało ża.cJneJ pomocy w akcji. Wyróżnić 
) natom' a<;t należy PreZYDium URN w DęiJlcy, a zwłasz-
\ cza' flrzewoctnlczącego ob. Haszub~. T. O. 
'--......---.----~~~ 

bóJstwo człowIeka. Stanlsla· równIeż do literatury. znala-
wa Orzechowsklego .. Mowa zła wyraz w .. Hr6tk!eJ roz-
Rzeczypospolitej PolskIeJ", prr:wle", napisanej barwnym, 
jedna 1. najbardziej postępo- często dosadnym. zaczerpnlę-
wych broszur owego okresu, tym z tyweJ mowy jego oto-
biorąca w obronę chlopów - czen!a Językiem ... Rozprawa" 
tego Jak mówI! .. fundamentu Reja dowiodła. te literatura 
RzeczypospoliteJ". W tymże polska może rozwijać się w 
samym 1543 r. zamyka oczy języku na,rodowym. :l:e moze I 
H1ernens Janicki. chłop z Ja- powinna w tym właśnie Języ-
nusz.kowa. naJwybltnicJszy 1. ku poruscać wszystkie naj-
polskich poetów humanistów bardzie,! palące problemy. 
owego czasu piszących po la- nurtujące wspólczesne plsa-
clnl-:!. Okazuje się wreszcie rzowl społeczeństwo. a nie 
pierwsza oryginalna. nIe IT - Jak to miało miejsce do-
parta o żadne obce wwry. o .tych czas - zagadnIenia na-
czysto świeckiej I rodzimej ukowe I religijne w kosmo-
tematyce książka pt . politycznej łaclnle. zrozum la-
.. Hrótka rozprawa mięDZy łej tylko dla nielIcznej grupy. 
trzema osobamI: panem.' wój
t:cm a plebanem, którzy I 
:;v..·e I Innych ludzi przygody 
wyczytają a takież I zbytkI 
.t pozyŁ!d dz!sleJszego świata". 
Autorem JeJ. ukrywaJacym 
się pod pseudonimem Ambro 
7.ego Horczbok Rożka . był 
.\-f!kc.:aj Rej z Nagłowic. 

Nie uczony za mlodu lad
ny I innych zagranicznych 
mądrości. przepędza Rej 
pIerwszych dwadzieścia lat 
3wego życia na zabawacIJ ze 
swymi r6wleśnlkami. polowR 
nla-ch. ucztach I Innych ucie
chach tego rc7dzaju. Jakim 
zwykła o<ldawać się młóM. 
s~lachecka. Dopiero zetknię
cie się .t wykształconymi 

Treścią .. Krótkiej rozpra
wy" są sarkaJ!1la pDna l 
w6Jta na duchowieństwo. 
Hsiądz się broni, pan I w6jt 
nacierają coraz ostrzej. 
'Nówczas ksiądz zacz:;na po>
wstawaĆ na Inne stany - ka
sztelanów. starostów. sę
dziów ! rMnych urzędników 
szlacheckich. a wreszcie na 
hogaczów. Występ.uJe wów
czas wóJt, który wywodzI nie 
(jolę kmiecą. gorszą od wszel 
I;ie.l Innej. Wymienia rozllcz
'1e cięż;lry I ohowl'lzkl. ciążą
ce na chłopach, jak czynsze. 
tłokę. po:)ory. :l:oinierskie 
kwat erun kI. dzIesięcinę ko
śc i elną, kolendę składaną 

A. CZERMI~SKl 

Odbudowa Pnlacu Ostrogskrdl przy ul. Tamka w Warszaw/, 
ni/stępuje szybko naprzód. Obel'nit! trwają prace przy wykańcza
n~lI wn(:lr~. Opracowując prajelit odbudowy inż. prof. kfleczy
sław Xl/źma oparl się przede (i.'s2y~lkim nil tece szkiców Ty t
mqna. pierwszego budowniczego palacu, wybitnego architekttJ 
w!elm XVrr. 

Palac Ostrogskich bęctzle si.!dzibq Towarzystwa Im Fri'dl1o 
ryku chopina.' I 

. 'I a zdjęciu: Pałac Ostrogskid!. a'idok od stron.y wscfwdlli61 

l~~IMd~rzew~ewodYI~~~ __ ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~=~~~ 
TęCZY1~sl,iego I wojewody I :::s 
Mikołaja Slenlawsklego. Jed I ROK IV 
nego % wyolmych przed stawi ł 
ciel! I'lKhu reformaCYjnego I 
w Polsce. przejaśniło Rejowi I 
na tyle Vi głowie, .. Iż wzdy ' 
już ruwiJilal, 1;0 czarne a co 
białe", jak mówi Jego współ
czesny biograf. 

Z n"tur:" wesoły! towa-

Rzesz6w, 9. V. 1953 Nr 18 (42) 

rzyski 1( Llzdolnlony przy tym 
do sklada;;!a rymów. zaczyna 
Rej pls<:ć na dworze Tęczyń
skiego drobne, ~artobllwe 
wiersze g'vvolJ ucieszenia gro
na tClWarzyszy. Sława Reja. ! 
Jako zręcznego wierszopisa, I 
utrwala się również na dwo- . 
rze Slenlawsklego. a Wy-!' 

. znawcy nowej religII kalwlń- ---------------..... --------------...;.-------
~k!eJ proszą pana lYl1l\olaJa o 1 'l'YGODNIOW~ DODA'rEK .,NOWIN RZESZOWSKICH'· 



RZESZOWSKIE CZYTA 
"PA~lIĄTKĘ Z CELULOZY" 
"Pamiątk a z Celulozy" Never 

Iy'ego to llaJba rdziej POCZYLl1l 

ksiijika w woj. rzeszowskim . 
Nietrudn(l się domyśleć dJa~ze 
gol 

KOl~C;()wy ro:r.dzlał k:j pięknej 
• pow:eś-ci, poświęcony jest ma

n ifesta c;i chłopsk:ej w Nowo
sIelcach, w powiecie przewor
sk:m, odbytej w czerwcu 1936 
tok u. I oto jak żywy slaje przed 
nami obraz tys:ęcy i dziesiąt
ków tysięcy chłopów manife· 
st cljących zw~rc:e przeciw dyk
l ~tu r7.e sanacyjnej na bloniach 
inowosieleokich, żądaj ąc-ych 
gruntownej zmiany lstniejry· 
cych ~Ios!!nków poEtycznych ! 
~ p-o łeczn ych. 

KilkanaścIe lat ul' l ynęlo od 
tego cz~su. Dużo s:ę zmienilo 
łlawsi rzcszows.kiej . lyJa Jesz 
I:z.e setki i tysiące uczesmlków 
2jazdu 1l0w()sieleci<ieRo. CI, cłu; 
tni e biorą 00 ręki książkę. opi. 
slljąCą te sprawy. Szukają w 
niej zap<:'wne siebie i swoich 
wlas'!lydl przeżyć, cieka\vi, czy 

. iluto r wiernie <Xldal podnIosły 
nastrój, jaki panował w zwar
tych szeregach chlopskich, zde
cydowaną wo~ę walk! o pra\"o 
do ?yc ia ! władzy w państwie. 

Oto dlaczeg-') .. Pamiątka I 

('Rlul,ny" jost naprawdę po
cz yt ną książką w naszym wo
jewództwie i to nie :ylko wśród 
st;l l'szych, którz y dohrze pam:r. 

t 1l1 ~ lata przedwojenne, ale I 
'łlśród mlodzieiy • . 

A oto kilka obrazk6w, Ilu· 
~I rui ących stop:eń zainte reso· 
wania książką ; 

- W Cieszac!n!e WielkIm, w po 
~\·'ec:.e ja,roslawskirn urządzono 
1;3 zebraniu gromadzk im <iy . 
~,kllSję !lad ostatnim rozdz:a· 
lem książki. Odczytano odpo
w:ednie fragmenty, przypom
niano 1936 rok. I 010 chl op i -
uczestnicy zjazdu - przez pól· 
torej godz~ny prtyp-omina li po-
5zczegó~.neej:>izody pamiętnego 
dn:a 29 czerwca, ży:i atmosfe
rą wspomnielI walkI oprawa 
llldu. Zalnte resowan!e było o· 
gól ne, szczere. 

Celulozy" ł jej poczytność, m6· 
wi; "LudzIe u nas chętnie czy' 
tają t ę książkę, bo Nowo5ielce, 
to przecież niedaleko od nas. 
"Vlelu z naszych ludzi bylo 
wtedy na zjeździe". 

Przed n;lpi~an:em powIeści 
autor byl IV naszych stronacll. 
Byl t e ż i w Ułanowic, slaw· 
nym ongiś ze swo:ch tradycji 
fl isa ckich. Tradycje lr, n:eco 
już zapomniane, przypomnial 
Neverly w swej ks i ążce. Nic 
dziwnego, że allto r otrzymał 
zaproszenie, . by jeszcze raz 
przy jecha l w te strony i opo
w:ed zi a l bJ:żej o swej pracy 
nad powieŚC:~. 

W Sta:ow ; Wo!i odbyła się 
dłuższa r:e kHWA dyskllsja, w 
której wz:ę o udz ial ki lk anaśc:e 
osób na 130 uczeslników Zf'IJra
n:a, przewazn:e mł od zież y. 
Wszyscy ucze~lnicy mor::: 
rrzed clys:,usją przeczyta': ksi ;/ż 
t,:;, D co pos tarilla się Bibliote
ka M:ejska i ZMP. 

W Bibl:ot?ce N\ie;skief IV 
Przemyślu 16 eg7. ksi,! ż ki sta
le jest w ruchu. Fakt ten ni~ 
wymaga komentarzy. 

Kierowniczka Biblioteki Po
wia\c.wej oN Przeworsku. ob. 
Mal;,:ewicz ukończyla semina
rium nauczycie:sk:e rok przed 
manifestaCją nowosieIerką. 

"nudno mi po wiedzieć 
mówi ob. Małkiew:cz - że by' 
łam wówczas politycznie uśw:a 
domiona; wiem ty:ko, że pracy 
w szko:e nie mo·g'łam zna leźć 
i że moja sympa tIa byla pc 
sl.ronie manifestUjących chło
pów. Byłam w Nov;osielcach, 
pamiętam dokladnie wie:e 
szczegółów tego dnia. Dlatego 
z niesłychanym zacieka wieniem 
wzięl am do ręki książkę N.'ver
ly'ego ! przyznaj ę , że byłam 
nią zachwycona. Jak prawdzi
wie odlworzYI autor wspanialą 
postawę chłopów, sol: , laryzuią
cy\:h się z robotnik~1111. Pam'ę· 
tam dokładnie moment. goy ma 
szerowall rcbotnlcy z daiekrc
go Rzekucia, jakie to na nas 
wywarlo wrażi!llie l to wszyst
ko lm.alazłam w ksią żce. Jako 
Kierowniczka Biblioteki p). 
wiatowej interesuję się oczy
wiście poczytnośc ią .. Pamiąt
kI z Celulozy" w powie
cie. W czasie wieczor0w 
głoś.!1ego czytania lud z:e ch ę i · 
nie słuchają fr agmentów tej 
książki; widzę, że ich to na 
prawdę interesuj e. Spotkalam 
również I takiego czyte!n:ka, 
który pochodzi z Wloclawka, 
którego inte resu;e przede wszy· 
stkim wspan:aly obraz ruchu 
robotn:czego z Włoclawka. 

Oto garść autentycznych In
rormacji o ks!ążce, która spel
·nia bardzo poważną rolę wy
chowawczą, która mlodzieży 

rrzypom:na Jak starsi bracia 
ojcowie wa1czyl! o lepszą 

przyszłość, o Po!skę Ludową . 
Wypow:edzl takich można by 

przytoczyć w :ęcej. Swiadczą 
N:edaleko Nowosle!ec, w one o tym, że literatur" 

K.orn:aktowie, mieści s'ę w Do· pięlma jest potężną broni ą 
'nu Ludowym Biblioteka Gm in id~ologiczną, wllżnym śrofl· 
na. Młoda bibliotekarka ob. ki~m wychowania noweg'o cdu 
Pe'cowa n'e może oohrze pa· wieka, walcząceg.:> o nowe. lev 
miętać zdarzeń % 1936 roku . 5ze życie w ustroju ~ocja!i· 
Ala ,apytana o .. PamIątkę z stycznym. (S.) -----------------

"POLA WIA,C2:E KRABOW". KalątJta "Poławiacze krabów" -
Takldzl Kobajaszl - jednego a czołowych lapońskich pisarzy rewo 
luc)'jnych ukazuje proces budzenia 61ę 'wiadomości klasowej wśród 

marynarz)' I rybaków japońskich. 

"NOWA ZRINlADA". Przełotyll % węgłerskiego Raoul Kamil P01~ 
les I Marta Oko łów - Podhorska. 

"Nowa Z,-Inlada" Kalmana MI kszotna, 8wletna satyra na spo
łeczeństwo węgierskie z II pOło XIX W. zostala napisana w 1898 r. 
Tytuł jej nawiązuje do eposu Zrlnylego z VU w. którego bohate
rem jest poległy w walkach z Turkami pod Slgevarem w r. 1566 
jeden z prz.odków poety - Mlklosz Zrlny!. Srednlowlecznego ryce
rza przenosi autor w atosunkJ społeczno·polltyczne drugiej poło 

XIX w. na Węgrzech. Konfllkty powstałe na skutek nieporozu
mIeń wynikających z nieznajomości stosunków spoleczenstwa XIX 
wieku przez mYŚlącego kategoriami XVI w. bohatera powieści opl· 
S8f'e Sil z wielkim humorem. stylem lekkim I barwnym. 

"DZIENNIK SERAFINY". Wstępem zaopatrzył '- Zbigniew Mltz
neT. Oprawa płócienna. Obwolut~ projektowa! Andrzej Heldl1ch. 
Powle~ć Kraszewskiego "DziennIk Serat1ny" powstała w roku wy
dania .. F.omlętnika Pa~lcza". w 18711' r. Oble te powleacl to roz
prawa wielkiego pisarza z współczesną mu arystoluacJą I szlachet
czyzną. "Dzienn!l' Serafiny" m" ,stanowić uzupełnienie "Pamh:t
nik .. ". 
PAMIĘTNIK SEWERYNA t,USAKOWSKIEGO. Z podoblznł\ Se

weryna Łusakowsklego. Przedmowa Niny Assorodobl'aj. 
TreśClł\ zasadnlczł\ PamIętnika jest ul,azanle procesu rozkładu 

polskiego społeczeństwa .tanowego w Galicji w pierwszej połowh. 

XIX w. n .. przykladzle rodzIny Lusllkowsklego . Pamh:tnlk zawiera 
wiele ustępów odzwierciedlaJących bunt ubogiej szlachty przeciw
ko arystokracJI. Wyzysk ekonomiczny określony jest tu dosadnie. 
P~mlętnlk jest warto&clowym dokumentem epol<l - zawiera bo

.4" ty materiał obycl'.aJow,r najcennlejsz,r w opisach stylu życia 81')'-

"t\lkracjl .allc)'jsk1eJ. . 
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Terzy PlelniarorolC3 

SĄD NAD DULSZCZYZN Ą 
(W związku Z premierą ro Pańsfrooroym 1 eatrze Ziemi Rzeszowsk-iej) 

o "Moraln·oścl P <::ill D.ll-
skiej", która z bog~teJ 

&pllś>cizny Ilteraoklr.J G~lb.rie· 
li Zapolf,·klej zdoby ł a "oble 
naj ba:-dziej trwnJe znaczenie 
w dZJejach 1H~'i'a'tury pol
!ikleJ, mOżna dzIś mówić I 
pisać jako o utworze klasy· 
cznym. Gabri ela Zapolska 
(1860-1921), 1llk tol'ka I pl· 
sarka, autol'ka powieści I 
nowel, prac publlcystycz· 
nych I recenzji tewt.ralnyt:h. 
prze<de wszystlklm zaś aut ()r· 
ka cme.rech świetnych, nie
xhodzących niemal z re p e,,:· 
tU<łru na,3zych scen, sztuk te 
at,raJnych: .. Z8Jbusla", .. Mo-
raolność Pani Dul&k loeJ". "Ich 
'~z:woro" I "Panna Mal!cww· 
ska" - na:ezy oboJ< Adolf H> 
Dygaslńsklego I Antoolegc 
SygletyMklego do naJwyblt· 
nI~jszyoh pr'zedsti'.wlclell na
turalizmu w Polsce. 

Jeże11 włączenie u~woru 
Za.polskleJ do Si;llsu Iekturj' 
5z'kolnej stanowi OC7ywlsty 
dowód Jego hlstory.czno . i!. 
terOC'ki·ego l'Jna.:zenla. to Zd
slęg oddzlatywan:!a s 'rotoc l' 
n e-go .. Moralności Pani Du:' 
sklej" najlep iej \lustru je 
L.:kt, ~e s łowo "duls/)C'zyzna", 
używane dość powszochnlEł 
dla. o.knl'.~lenla wstecz.nlctwa 
l zakla.manla obyczajowego, 
vieszlo na 9tale do nilS'zego 
Języka jako nlwdłączny ry~ ' 
cha1rakterystykl dl'obnomle
szC'zańSlklego środGwIska 1 
Jego nieodłączny rys. 

.. \VaIczyłam I walczę za· 
wsze z faJszywą moralnością. 
z obtudą zgniłą I sz kod 11-
wą" - pisa{a o wble Zapol
blka w Je-dneJ z J1:cznych pole· 
milko Jak le przeprowa.dzać mu 
sIała w obronie &woich utwo
rów prZ0d zRlClekłyml atwka· 
mi óW'czooneJ krytyk i reak
cyjnE'J. Słowa Za!po;sk lej ma-
18: z,n a.czenl e programowe. 
istotnie, w wlękezo§cl utwo
rów autorki "Moraln0Ścl Pa
ni Dul :·k!eJ", występuje (). 
sKarż{'nie S'pOloczeństwa OWo 
tuazyJnego, jego :tgnUiwy 
moralnej l h1ipokryzjL l cho 
cta2 tv,ÓI'CZOŚĆ Zapolskiej ni~ 
ukaz,uj e praw społeczno . hl
hlsto.rycznych, n!esłu:sznle po 
mija głuwny konfILk-t epoki 
- wa·:tkę klasową toczącą się 
między kaJpltalem I prolet :'.
rlatem. jednak .lej na jlepsze, 
naJlcelil110jsze utwory, zawle' 
raią odważną l siuszną kry' 
tykę ustroju ka,pltal!styczne
go. kt&ry opa.rty na wyzys'k Ll 
I krzywd7.le p!elęgnował .tak 
odrażającą mora:lJlość, jFd<ą 
by-la moraJność pani Dul
skIej. 

Nic więc dz1wne.g-o, t~ 
smuoka ZCiopol9k1€J, w!8śclwle 
zro7.UmlaJl1a loren!ona do
piero w PoLsce LudOWej, z~ 
sta la uwana za , .. przodującą 

N 'I-ech to ... :mów nawaliła. 
GraJt przeklęty. Zawsze 

spokojna l zrÓwnQ.\'a.ionn 
Emilia Wlsz wylYuchła, tra· 
cąe panowanie noo sobą. Już 
trzeci raz tego dnia psuła się 
Jej clągaJl"ka.. a. o naprawę 
tak trudno 61ę dap'rosić. N::J 
mają pl"Zocl{'~ specjalnej bry· 
gady remontowej, a na od
dziale mechi1l11(,.7.nym też pra
cy Jt'st dosyć . Majster znów 
będz ie bu.rczał, 2e mu się lu
dzi od prM'y odrywa, że z 
oplall1em nIe nadążą. 

W gazeotach cly'g le pIsz ą, 
o coraz to. now\"('h metodach 
I us.pral',vnlentoch... Ale cói 
- w~'1chncla . - U n,l" -
Jalk tu mówić o nowych m~ 
toclach? 

W ten sposób rozumowaJa 
nie tylKO EmllIa Wlsz. Na 
maszyny narzekali wszyscy. 
Nledo3'trzegając, czy tet u· 
~rawledllwlając często wł .. -
sną nleporMlność I złą orga
nIzację pmcy, na nie zrzu
cali całą winę za systematy
czne nlen.vykonywanle pla· 
nów. Tymczasem ź,ródlo nin· 
powodreń tkwIło w czym In
nym - w n!e ryt mlczny:m wy 
konywamlu planów, w Żywlo
łoW«kl w.$p6~2@lct'Wa.. 

1<00nedlf;:" epoki, za "wy·raz 
krytyki taik zaawa.nso\\'a.nej, 
talk celnej I gwałtownej. że 
godna Jest stRJnąć w nlewle;
klej od!egłośc ! 00 .. ProfesJi 
pni Waren" Shama I "Mia
&z'czaJl1" Gol'klego" (J. A. 
S.zcze!l1ańskl )_ 

Zaq>Olska nazwała .. Moral· 
ność PanI Dulskiej" - tril
gltkomedtą kołtuńską". Trze
ba zaipRJmlętać ten podtytuł, 
ma on bowiem dla 9połecz
neJ treści utworu. niemale 
znaczenIe. Za czru;ów Zapol· 
sk l,ej walika z kołtunem, czy 
fil istrem (były to odpowled
n1lkI tego samego pojęcia, łą
czące w sobie krytyczny sto
sunek do wzboga.conego, ol 

pewnego sIebIe mieszczuchil. 
7. poga'l"-da dla burżua7.y} 
nych poglądów ! przesądów), 

"Pani Dulska tli swoim 
gn 'a<:dfw". - Rysunek Ga
brieli Zapolskiej. 

6'taJl1owlła jeden z gł6wnyco 
problemów, laklm! zaJmawa
la się Uteratura. 

Za.pol-ska nie poprzestała 
Jeclnatk na ośmlesleniu flll
€tn. DaJąc w "Moralności 
t' aJl11 Dulskiej" przegląd naj
rozm.'1!tszych odmian kOłtUl1-
S!W'ł ~ od despoty'cweJ drd
plein()ś'cI pani Dulskll"j l u
ległego oportuntzmu pall1a 
Dulskle'go do cynkz.negQ 
sprytu B es1 I kabotyń&twa 
Zbyszka, który udaje, że n!e
naw\.dz! ota<:zającej go obłu, 
dy, nie potwierdza tego jej· 
nak ~a,clnym czynem, do pró-
7.1l1o§cl i zepsucia J u lla.s i.efW I
czoweJ - Za;pol~ka ur:lowod· 
nBa., ~e treść klasowa ,koł· 
tuństwa pozostaje ta sama: 
Hoł1u!',stwo - to ukryty pod 
pozorami mmalności całko
wity jej brak. to zamaskowa
na zaildama'n!em prze\' rot
noś!' I podłość, to wyrzeka· 
nie się jatkl.chkolw!ek skru
pułów wtedy, gdy Idzie o 
własne korzys.c!, albo \\'yg~ 
dę. to wreszcie drapieżna go
towość do bogacenia się ko
sztem ,Innych, do wyzy~klwa-

uia biednych -I krzywdzoola 
słabych. 

"Moral,n-c)Ść PaUl I Dul-
skiej" zWlała nwpisana przez 
Z"'J:! " ,; ~ką w r. 1806. Akcja 
ub·,o,·u roz,grywa się w Kra· 
ko wie za czasów zCiJboru aus' 
bri<ll,:>k'i e.go. WątJ.ku do "Mo
ra,noścl PaJl11 DulSlk.lej'" zaJl"y' 
sow DUlego już szJ<iooowo w 
pierwszej powl~1 Zapol-
skieJ "Kaśka KaJf'iatyua" 
!18ts7) doot3JJXlzyła Zapol-
skieJ obserwRlCJa żyda. Mło 
da dzIewczyna ze wsi, służą' 
ca w mleszczańSlklm uomu, 
zo:,iaia uwIedziona przez pa· 
nloCza. StaJo się to nie tylko 
za wIoozą, ale I za m!1czącą 
zgodą je,,"'O m<lltkl, która do
wledzlwwszy się JUŻ oficJal
nIe o wszystkim, gotowa Jest 
wyrzucIĆ .pozbaJWloną op!~ 
ki dziewczynę ' na ulicę. Pa
nkz w pierwszej chwili nd 
złość rodzinie postanawia o
żenić się ze służącą, a1e o 
tym Jaik nlepmwdzlwle I nI(" 
szczerze traktuje swo.lą de
cyzJ ę, śwlooczy Jego ba.rdzo 
szyhka kaopłiulacja, n~e tro
szczy się ani o mwtkę. ant o 
dziecko. Występując w oboro 
nie SWQlclJ praw i pr8l1V swe
go dzlooka. skrzywdzo!11 
dzle\vczyna doJrzewa nalgle I 
sama podyktuje wa,mnkl swo 
Im krzywdzlclel<:xm. 

WRirtooć I znoc-zenIe "Mo' 
ralnoścl PaUl i Dulskiej" po
lega na uchwyceniu typo 
wych przejawów moralności 
burżualYjne}. Ateby w rei' 
llzacJI scenicznej utworu wy 
dobyć na Jaw całą WlOgOŚĆ 
klasową l caJą szkod.J1wo<ić 
społeczną dulszczymy, na:e
~y skupić uwagę na postar.1 
Hanki - ponlewat Jesl to je
dyna uczciwa I 11eskr/ywio
na moraLnie postać sztukI. 
Wtedy treść klasowa kolotuń
s-twa zostanie uwLdo;'miona' 
paprzez stosooek do Hanki 
całej rodziny Dul.stklch, po
prz.cz sposób trakt0wRli1la 
człowieka pra,cy przez wyzy
S'kl.waczy. A J~kkolwtck cza
BY, kiedy Du'ocy bezkarn ie 
mog li krzywdzić ludll nale
'i.ą do minionej bez:po\\'rot:Jia 
przeszłoścI, warto p l'zeci e~ 
I1Cliplęmować za pośi"ednlc
twem .. Momlnośc i Pa'ol Dul
skIej" te przeJawy \ołtul\
"'twa. które moma jeoszClC 
5'pOtkać dzisiaj. W~;;,camy 
do śwletne.1 sztuki ZapolSlk l~j 
po to.. a.żeby współcz~Jlemu 
widzowi nie tylko 1; .ka7.ilć 
opseudomoralnooć bohaterów 
.. tlraglfarsy kołtuńskIej w 
trzech aJkta.ch", ale tnkże po 
to, ażeby umO'Żllwićwszysi· 
kim surową ocenę dulszczy
zny . mClraln(,'\Śo! średnle1 , 
d<rohnejhurżuazJI, wytwOru 
ustroJu .k.a:p!tallstycr.n~go. 

PremIera "Mora.lność pa:: 
ni Dulskiej" w Pali~i wowy,n 
Teartrze ZiemI Hzeswws.kl>eJ 
ma charakter szczególnie u 
roczysty. gdyż łączy się I 
Jub!leu:szem 50-:ecia pracy 
scenj.cznej Z\l1 run eJ I pJWSZS
chnie lllblooel artystki rze
szowskiego teat ru - Ma.rll 
Slenlaw&kleJ. Jubileuszowi 
towarzyszy godha uw,cgl ()o 

kołicznUŚć. że Marla Slenla
wska wy6'tąpl w roll Dul
skiej, w roll, którą bez Wil
hal!1la uimRĆ można ~a sp,"", 
cJalność Jubilatki, skQro od 
czasu poznańskiej premle.ry 
"M" ralnos- \" 17vrze,-nI'!. 
1908 roku kreollal1 ją Jut 
bl16ko pięćdziesiąt rałY. 

Warto pod·kreśllć l ten 
wr~'z<:1e char·aktery·;tyqny 
szcze.gół. że Marla S:eniaw
ska obch~z1 Jub!lęu<;l 50· 
lec la procy s<''e'lllcmeJ 'N 
Rz·eszowle, w mieście swego 
debiutu. - W Rzeszowie b0-
wiem przed pIęćdziesięciu 
la1y, w rokll 1902 st'twlała 
przyslorwlowe pierwsze kroki 
na s-cenle. Rzeszowska pu'ha
czność zna I pamięta Jubilat
kę z ta.klch wybltnY'C'h ról 
Jak Flokła w ,.Ożenku" Go
gola (1949) .. Berta Sonnen· 
bruCJk w "NlemcRICh" !{ru'Cz
kowsklego, P alll t Eszt~rag
ze "Sprawy Pawła Esztern
ga", Dynda.lsoka w "Da.mach 
I Huzarach" Frf'elry. Anielu
kie w sztuce BaHusz!lia .. Ple· 
Ją koguty", Na,talla Kowszylc 
w "KaHnawym g-a'lI" ł{or
n! ejcZllka (lata 1951). czy 
Ma.tka Polret z .. PoCI:łgu dQ 
Mflrsy:ll" GroozczyńsklegO 
(1952). 

09ta1n!o wldzlel!~my Miło 
rlę SiBniawslką Ji:lIko RalB9 

Maria Sielllat<:ska 

Gurmyż·Slką w szt>uce Alek~MI 
dra Ostrows kiego .. L~s" j

raz ja,kopen lą Pem.e lle IV 
,komedii 'Mol1era. "Sw1Cto
szok". 

(Clqg o:11szy na sfr. 4) 

TAK ZRODZIŁ S I F~ 
w złej organ !.z aIC l I prRICy, wre 
szcIe w hołdowaniu s7.kodll· 
weJ metod zie szturmowoścI, 
która w dutym stopniu obnl· 
żała JSlkość produtkcJI. 

14-go marrca zwołano całą 
załogę na naradę roboczą. 
Wówczas robotnIcy Głogow· 
Slklch Zatkładów Lnla>rskl·c 'l 
usłyszeli, może po raz pier
wszy nowy term1:n - ws:p6l
zarwoclallctwo długookr~owe. 
Uważnie. z za In te resaVv"l
n!em słu\:haH przem6wlenla 
dyr~tora Franciszka ' Solec· 
kiego. w kl6.rym stara! się 
wy Jaśnić I uZa:Sadn lć celo
wość. orarz: końiecmooć za· 
S't{\SQwoola w Ich z.aJkłaodzle 
tej nowej formy współza.wod
nlctwa. 

Opiera sIę ona na ikoncrcret
nych , prz€myślarnych zobo 
wl.ąza:nlach Indywidualnych I 
g.rupowych.Zobowląza~lla te 
mają z<lą~ać w kierunku ilo
ściowego l jakościowego pod 
niesIenia produkcjI. Mogą do 
tyczyć too obniżki koszt6 IV 
wła&l1ych, os.:ocz ę<lnośc I sur:>
wca, pełnego wy.korzystanla 
mocy produ:k<:yJU1ej. podn:t,"
slenla wyda,j nośd , polP-1psze
nta wanmków higIeny I bez· 
pieczeństwa procy. wiUnięcl.l 

wąskich garde1 Itp. A wszy
stkie, nIezależnie od Ich cha· 
ratkteru ma,Ją zdążać do JeJ· 
nego celu - rytmlcme;go l 
pełnego wY'konanla, a nawet 
przetkJl"OCzenla nakreślonych 
planów. 

NIe wszyscy jednak rohot· 
nicy zostali od razu prze:ko' 

naJl11. Wielu nIe dowl~rzalo 
Jeszcze nowej formie. 

* Zdzlwlll się mocno, gdy 
zbliżywszy się któregoś dn:a 
do swoleh wa.rsztatów spo
bo1orzegll, ~e każdy z nich po
i1ada p.rzyoezeploną w. wi.cio:: 

nym miejscu małą te-kturo\\ ą 
tai.Jl1czkę· 

- Co to ma.czy? - pytal i 
z c~0ka wc~ciq. 

- Przę,;;!,~ż wlel z[{: le -- tl'J 
manyl Im maj ster [)!lIra. 1\ :1 
~dy ma tu wyr!:;an '1 clokbi
n le s\,:Qją nO'~m ę dz!cnną I 
pli\il1. Majyc Je staje prlcel 
oczyma I zna-J qc mo:d; w06..:1 
produkcyjne swe'go WilrSZ[ 'l
t u latw:ej W<1.m będz !e \::,-ra,:o
wać na·el wy<: 1 1gn:ęc:"m z 
n~.:"?:o jak najwi ększych Ju)
rzyścl. Wsz y~ _y chyhd Jas 'lL> 
zda,; o2'c sC':Jie 9p :'a\';ę, Ż~ 
równo:e.!C l-e ze 7. W I ę1vs ,. en :O:" lTI 
wydi1jnc0c l prr..cy, Iri 7. l<.! 
WZ'l'ost za.~obku . a premIe 
wzrootaj1 p<:-ogreey\'rn:e. 

Druga nowośc i ą byly k ,l ~l
~.kl W "'Pót7d~V o..in.l c lwa, gciz:e 
każdy m:ul swoj;j rub:-vkr. \'y 
kt6re'1 hryp;?-d ~ i o/ ! sk rl.r;:b :e 
no:owa! I wykoolylie nU" m -
cl z!.e.!llie, tygodniowe, n1 1,~s i~ · 
czne. 

Proc:u,k '~J<l nie 1'Oż::ll<l .luZ. 
jak dawniej n :.:' az po ki' ka 
don I na ha lac h produkcy 1-
ny,~h. a.!e na.tychm: n.s t po za
koń ~'l. e!llu pm::: y ~dad"Jno .11. 
sortOW 2.1!10 I ro ruW2I!10 do ma· 
gaoz:ynu . 

Wprowadzenie ocls.loJ. te", 
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Marian AleTcsieroicz 

OSADNICTWO PRZEDHISTORYCZNE W 'V OJ. RZESZOWSI(I1.f 
BadClAnla naukowe nnszy~h 

arx:hoo!ogow z J. h (,. 
f, t r zewsk Im na czele w"k<Jzi\
ły , że siedzIby ni\~zych -p rtc rI 
ków prasłowian, obejmuJącr 
dorzecze rzeki Wi.sły I Oliry 
hyly od cza"ów neolitycz
nych, tj . or! 2500 131 przed 
naszą erą dość gęsto zalun
nione a w szczególnogcl tere· 
ny południowo - zachodni ej 
Po:su<I, na co wpł y n ęlc) ba.'
dzo u<f\;-dzajna l słabo za le-

graficzny dający nam obraz 
osadnictwa śl'ednlowleczne
).!"o . wczesno hlsto ryc.mego. 
inożemy stwier d~ !Ć. Że naj
sLnieJsze osa,dnict IVO odby
wało s ię od na j(IClwnie;szych 
wieków na zIem la,ch 11<'1.i le.)
szych, tj. lessotvych, Oi'al 
Iv zdluż rrok. gdz te czlowl '~~ 
mógł tatwlej zdobyć ·,'1ar'.ln
ki bytowa/n la, gdyż nie m1-
jąc Ul,ki,c h nar,:ęd~.i j"I,le po
sIadał ' człowiek w średn Io-

TRBL,1. 

10 

wa poprz,ez Trzclanę, Swll
czę. MrowIę , Rudnę, Zaczer
nie. Łąkę, Korniaktów, Go~
HClynę, Wólkę Petkińską at 
do Sanu. Szerokość W<'I.ctoll
ny wynOGi (;,,010 4 km, któ
ra od południa odcina się kr a 
wędzią zbudowaną z lessu, 
\.j stóp tOiJ o:ej ącego lodowca 
nagroma,dzHy się olbrzymie 
!loścl wód. pochod1ąx:yCn 
tak z topnleJą<,ego lodowca, 
Jak I z r zek spływa.jących ;; 

Narzędzia z kall e" ml!lofilu I poclątku neolitu z pow. Rzeslorr l. Siekierka rogowa z ru 
ki Wis łuk w Babic!, pow RZt!sziJw 2. Siekierka rogowa z rUJ ki Wislok W Babicy pow. Rze
~zów. 3. Siekierk.! rogo·."a Z puypuszczanej osady palafiloiIJ'" z Swilczy. 4. Siekierka rO[1:o
Ka z WisIoka w Siedliskach pow Rzeszów. 5. Siekierka rago 'f'a z Wis /oka z opolic!' między 
Dabicą a Roguchwalą. 6. Sielut',ka rogowa z W/sIaka mięJ,,:y Czudcem a BabicI!. 7. 8. wc 
slor!?i Z naszy;nika - l klów d:t.lka - z')sady p(llart w S1i.' ,!CZI). 9. 10. Ularnane wisiorki 
z kłów dzika z osady palafit. !.Ii S wilczy. li. l17iswrek z szablI dzika z osady . oalafit. 

slona gleba I~sowa. Zagad
nien ie osadnictwa na ziemi 
j est ściśle związane z zagad
nieni em wa lkI o byt, przez 
co rozumiemy nie tylko ko
nieczność zdobycIa na,jpotrz9 
bnlejszych środków dĄ) żyda 
ludzk iego, a.lEi · l za,bel:[ilecz~ 
n la sIę przed wszeLk ImI mu
żllwyml MakamI ze'W,>ząd gro 
żących mu wrogIch elemen
tów żyjących w przyrodzIe, 
a wi ęc zwle,rZąt I ludz!. Stącl 
wy nika ła potrzeba s71Jlmnla 
odpow le.dnl·ch stanowl9k , któ
re by dały człowiekowI .mo
tność Z'dooycla poiywlpnla 0-

r az schronIenIa. Wśró C: ról
norodnych gleb naszego t~ 
r€il1U, gdzIe ol:x>k Has to - py
l astyc h ZI1 Cl..Idu.1 q'Cych się na 
pogórzu gle·b gliniastych w 
Harpn't~.d1, piaszczyst ych na 
teron"ch polorlowcowy<,h, l&
ż ą.cy-ch na północ od linii ko
l ejowe-j I ,d ącej od Tamow? 
do Przemyśla, clą,gnle sIę 
PRR g leb lessowy,ch na przed
polu pO,R'órza, ktl'lrego sz&
mkość wynosI od 10 - 12 
km. 

Anal!zuJąc materIał kClArto-

wl·ecz'll, szuikal od pow iedJ1l~ 
go te.renu. 

Pas gleb lessowych nl~ 
pokr yty lasem, or az okoll<:~ 

. nalClrzeczne l na>C! j ezlorne do
sta,rczające człowle-kowl ryj) 

.. oraz zi,vle.rza I dącego do wo
dopoju, u"latw!Iy Qsad'żenie 
się na z l e'l.lla!Cłl, z kt6rych u
stąpił lodowIec. Równoleżni
kowy u kład kraIn ułatwi! 
czlowlekow i przej ś~ le L Jed
nej krainy do drugiej. or8.2: 
trzy dogodn e przełęcze IV 
Harpatach ułatw ia ły przeJ
śc ie z Z" .ka·rpa<:ta do nas7.y.ch 
terenów. Poprze:z pCogórze 
przebijają sIę na zachod zIe 
rzeka WIsk,ka I San na 
wschodzie, [WG;'7.<\c p:ękm8 
przełomy w okolloey B~ka, 
WiśnIowej , w okolicy San:>
ka, a zara,zem ustala'J,1'~ szlaK 
osadnIczy I hand:o wy w CZ<l
sa,ch przedhlstoryonych, 
ChCbra:kteryst y'Cznym jest pas 
pralClol:my, powstały u stóp 
topnleją~ego lodowca, cIą
gnący sIę wzdlu~ Ilnl1 kol ~
jowel od Tamowa do Jaro
sławIa , który oheJmow1\1 t~ 
ren po:ząwszy ocl Sędzlszo-

I C-I-I CZYN 
minowej kontrolI zobowiązań 

'ostateczn ie utwierd z iło Ich w 
przekonanI u, że drogą takie
go ws p6tzawodnictwa, mO'L
na zaj .Ść daleko. 

To był jet3zcze Jeden po 
ważny argument za ... 

Zadągają,c warty l-maJo
we podjęto szereg z'l)oowlą
żań p~odukcyjnych I SP()t~
czny-ch, grupowych I Indywi
dualnych . TkalnIa wtowla
za !<'I sIę 11: yproclukować ,'l 
mil'slq.cu kwietniu ') procent 
)::' __ "1Rd pl ~.:1 sztywnika i drc
Ikllu ba.welnlanego. Do dnl:l 
lO. 4. br. zohowl l')' il1nle to 
wykonała Już w 84 ,9 proc. 

Pracownl.cy t'kalnl zobo 
wll')zall się ponadto przepra
rować 60 g0c1zln przy urz4-
d, '''l!U św iet!!cy I za107,('n lu 
k wleln 'kl'w, Przę clzn l nl n po
sUl10wiIa znów pnekroczyć 
o 4 pr(;~ . plan prc-dukcJI 
Slp:l.g;otU I w prz('c ia.gu kIJ 
ku plcrW67.Vch dni wykonała 
z.j;c;wlaznnic w 52 proc. Zoo 
bowl8zan I n ClSzczę cltrooclowe 
prd :ę!a kQtlc-wnla. po""tmn
".' "n~ z~::"7~zędz lć dZlennloJ 
140 kg węgla. 

* Ogn ~ "f. 1 c:~:rW lrn "J wy-
k w :l:-lJa pn.pcrczy:kl l-majo-

we, zna'cząc stanowiska ro· 
bocze. 

PracownIca zwinn Ie ob
sługuJe potężną wrLeclcn: 
n:cę. SIe<:I!cnie obrrAćw 50 
!izpulek, przestrzeóanle cią
głości taśmy, spr 31wn3 I szyb 
1<.a rl <lJprawa wszelkich us<le
rek wymaga nlemalo sprytu 
1 obrotnoścI. 

Stasia Bąk6wna, wmla.sl 
wyrabIać dzIennIe 110 kI! 
niedoprz~du na szpagat, Jal< 
posta.nowila, dociąga do 120 
kg'. ;\I: ~'us>t8nnle j;,;dn<1k my
śli o tym, Ja·l<by tu dor(,wna2 
Wanclzle Oslniak . która oj
daJe dziennIe 200 kg taśmy 
In!8nel. choc-Ia'- zooowlązala 
się tylko n<'l 170 kg. Stas ia 
czuje nawet pewien ~al du ' 
majstra, :l:e pr;~y1zlp!a jej 
czasem szpulkI nlele\:na,ko
wego cl~ż8.ru, co przeszka
dza ścI s łem u ohll·czamlu wy
dajncś<:1 pra,c)f. Anna Drzn! 
te~ nad n : ą góru je. 120 kg 
dzIennie, to zawsze n!e to. 
co 150. Muszę Im doe6wnać 
- pawtana z uporem Baku
wna I s łowa .e d;!wlęczą Jej 
natrę-tnte w zgrzylliwym ter
koole wnede'llillcy. M, D, 

HarpaJt . Pocz'ltkowo nadmIar 
tych wód 91)I"wał w kIerun
ku wschDdrnlm, z b ierając wo
dy rzek Dunajca, WisłokI, 
WIsłoka l Sanu w strone; 
DnIestru 1 Morza CZRrnego. 
Dopiero pod kon iec mezolitu 
VI Z:Wilj7,ku zocl e-p lenjcm klt
m rut'u , . zmlc'1lły się wa-runk '. 
życia ICziowieka, który roz
poczyna prowadz IĆ życi e 0-
siadłe, tworząc mnieJsze os :... 
dy na I;l eb<ł'c h mccnyeh ii 

w lQc na less.ach or<:lz nWl wo
damI. 

OSADNICTWO 
NEOLITYCZNE 

Z mez,alitu, z ()kresu an
cylusowego kultury tar

dernua6kJeJ p~la<lamy sz€:
:-eg n1l1rzędz! m!kl'OlItyanych 
w postaci ryków, 61kl'obaay, 
gr·cocJkÓw pochodzącYCh z 0-
kolIc Lańcu-ta, które zostaty 
zebr?l1e w ciągu sl.er~gu lat 
przez 1l1ma-tora - a,rchoolo
ga Alfrod a DworskIego, na
uczycIela gimnazjalnego I 
Przemyśla. ZabyLkl kultury 
m3Jt.eriaJneJ oddał DI'.orskt 
r,o pIerwszej wojnie śwIato
weJ do Państwowego Mu
zeum w PrlemJ"ślu, gdzIe sl<; 
znajdują· 

Z tej samej epokI ka.mloo
neJ, którą cechuje brak 
zw31I"tOŚCI kultu.rowej, gdZie 
ubok kultur maj'lcych tra· 
dycje paleo:lty~zne zw!!.-
nych ep l-paJeotycznyml,5po
tykamy sIę w tym czp.sle l 
wyrainą z3Jpow!edzlą I pil. e]
Ś<:lem do etpOkl miods7eJ ka
mIenneJ zwanej p.ro'loneollcz
neJ. z której pool:.Kiamy 67,e
reg siekIerek rogowych wy
dobytych z ,leJki. Wisłoka w 
okolicy Czudca., Bablcy, SIC'" 
dllsk, Boguchwaly, Rzeszo
wa or"z z SwJkzy z osa\lY 
p.rzYPu3vczalnl'(! pal31f1 loweJ 

SIadem archeologJ.cznym 
przemwwlającym za, l$tn le
nIem osad palMitowych na 
terenie Świkzy, Rudnej 
WIelkiej są za.bytkl kultu·;y 
materialnej w postRcl skro
b2.clY krzem !en.ny·ch , ozdo

by wykonCbne z kłów dZI'ków. 
siekierkI rogowej , oraz z pj
źnl2jszego c·;m~su, tj, brąz II, 
ble.klerkl brązowe . 

Drug!m dowodem a r<:h e
alogIc znym Jest 6 slek lerek 
brąwwych pcchcdzących t 
IV ()kresu brązu , które zosta
ły wykopane w r. 1936 na 
polach pomiędzy Swllc:zą CI 
Trz·cl C::i1ą przez ob. F~ańczy
ka w cza;, ie wykO'priw torfu 
na gtębokcd 40 cm 
I były zW'I~ 7;>1'H' rl utpm 
brazowym, RobotnIk ten 

J8>k r6wnle~ Innl znajdowali 
na glębokoścl 3 metrów 
brzozowe pale wbIte do zie
mi, ktÓ-re tkwiły w c~l cu 0-
koło 50 cm. IN tym również 
miej scu, tJ. na polarhtor· 
ro wy'ch w Świ:czy Z,osll, la wy 
ko.pana rogowa sie kIerka, o · 
raz 5 Dzdób na szyję w po
staci 4 kłów I jednej S7.a,b 'l 
dzika, które uzyskarl'm dla 
Państwowego MuZC'um w 
Rzeszowie przy pomo~y ob. 
B uczka Kazimierza, nau·czy
clela tamtej6Z i'>J szko1Y pod
stawoweJ. 

Z początk6w okr:::su neo 
atycmego, tj , z ok resu ce
ramikI kultury wslęgow e J r y 
tej, obejmąjąceJ 131ta 2500 -
2300 pr7.ed n a'l-zą erą, peRl ,1-
damy dość dużą osa.dę w Brr 
guchwa le, która jest ~ e-dy ną 
O'iN:lą tej 1·1tury, orikrytą na 
terenie n?szego wol ewr')d 1.

twa w lata·ch 1933, 1947 1 
1953, 

PIerwsze dwie zlf'mlank l 
odkrył w roku 19~-l3 cl,- Jam
ka , w roku 1947 dr Leh'Czyk 
5 j am, dol<ład,r.e .Iedn 3k ha

>danla prz-epl'Ow;-.Qzlt dr Z,qkl. 
w wyn I:ku których lI,>ta 1lt 
dw" rodzaje n a·czy ń, jecl.nv-c.h 
mały·ch pólkolIstych I śc l ę
tokulIstych czarek o <:Ien.klch 
ścl31nach 1 orn<l1mentyce w 
post aoe I płytko ry1ych cle;1-
kkh lIn iI, dru'glch Ul1życiJ 
amfor gruboścIennych z cy
llndry'cmą szyjką , zdobio
nych odciskami pRznokclo
wyml. Z char31kte.rystyC2 
nych skoru'P wymienić' nale
~y te, które posIada ty n'! 
';cl3Jnach szereg wypul<łydl 

sęc7.ikowatych uchwytów, 0-

raz uszetk słuZących do pr:le
nosz.~.m la naczyn Ia. 

W początka1ch kwIetnIa zo 
Sltak'm zawl,( domlonv o no
wych w ykopc.:c h do.konywa
nych na terenIe . cęglelnl I 
po zb·vda.nlu teren u . 5twler
dzik m śl<ł!ly 4 nowych Ja.m. 
1: których 2 j amy wIększe o 
-J l ugośc l 6 m a głębokoś..:l 
1,40 m nIe lIcząc 30 cm gl",
by ome]. w profilu wyk azały 
Istnienie bardzo tward ej wy
paloneJ ziem!. którą można 
rozbIć tylko przy pomr>cy kI
lora. W prof ll u llwyda,tnla 
sIę ba.rdzleJ ślad clemnleJ-

kszta łt trl'Jpezu prawdopod o
bnie przeznaczona na pa.len,
sko, w której wypla.no nn
czyn!a. WygląU(~ m swym 
przypomina pi e.ce g ',m 'car -
skle wykopan e IV Igr ,lcmi i. 
miejscowośc i połc(i:('ll1 cJ o 22 
km na półn ocny wscht'> d od 
KraJkuw a. Dokladn !ejsze ba
dan ia mogą nam prz~'ni eść 
również ważne odkr yc ia 0 '.1 
noszą,te się do na,gzegv tere· 
nu I stopnia ku ltury ludno
ś ci ceramik i wstęgowej ry
teJ. 

Da lszvm dowodem Istnie
nia osady k ultury wst ęgowe.t 
r ytej na ter en ~ e Boguch wa ty 
j est motyka w kó;zta f.c le ko 
pyta swwsk lego, o któT'f!j 
w spcmina J. Kos1rzewsk l w 
swej pracy "Od mezol!tu do 
Okl'€S ll wędrówek ludów" . 
Pnkz tego wymi en ić należy 
~ t a,nowlslko w Roklt-lll,ey pow. 
Jal'O'ila,w, gdzie znale,z iono 
pc d<}IJI1 ą moty kę· 

Ostatnie moje odkrycIe 
dokonan e w drug iej potowie 
kwietnia b. roku d,>tyCly 0 -
saLlniclwa kultury ceramikI 
wstęgc'w':': j oznaczonej ~rlez 
J. H.c;G~rzewsk iego na lata 
cd 2800 - 2000 prz (;d nrl
szą e rą, ktÓl'€ występuje na 
ter:on!e B e,guchwaty o pólto 
ra k!lomeoL 'a na poludn:e od 
teten u cegiel ni. tu ż poly go
ŚCillCU pl' wadzącym / I{Z-i!

SZOWl1 do JasIa, a w odległo
śc I od tor u około 100 m: 
trów. Dlięk l InformaCJ I u
dzie:cn':'j przez ob. l~ lr ycha, 
kl 0r. Szkoły l'ous'lawC\l'c j l 
Mog lelnky c p\Zyp'ldkowym 
odkrycl'u ju·k;egoś ndczyn:". 
w czasie rc ')ót zlomnyc:h wy
konywa'nych przy rozszerza
niu dl'Ogi prowadzącej z R.':e 
szowa do j ~ · :; ła w Cog, lchw1-
le, do,kąd udalem si:,: na.tycil
mia, t 1 stwbrdz lłcm pl:.!·rw-
6Zą odkrywkę w naszym 'wo
jewództwie, )x)chodz~~'ą z u· 
k resu kultu ry ceraml,kl wstę
gowej klu tej, dz I<;:k I czemu 
z bliża nas do całkowi : c.:o po· 
parcia tezy uczonego nlemle 
ckl~go Grad m au1na, poparte, 
przc,z KOS'trzewskl·ego, "że le 
r en , który by1. raz zamies,
kały I zaludnIony w n~ollcle, 
trwa jruko ta'kl przez \\szysl
kle okresy aż do OSl:t,tnl·ch 
czasów" T eza ta, zmt ;Ja Już 
p;ypa.rta szeregIem dowodów 
z ter€lll u Pols.kl, między In
nymI z Jgoloml!. Bad:1J1la po· 
w I erzd:lil1 low e, kturr r1 ,' Kl)nol-

TABl.11. 

ki. o.{azało si.:, że Jedno • 
n!c:, pO.> lada Siady naldLićl 
dokonywanych prly pumocJ 
albo zęba tegu kr'llka lub rogo 
wego ostrza n arzędda. przy 
pomocy któte/IC) dd W!1y wan:) 
il.pick szenla na.czy ń. \-'11 Jed
nym z na.:::z yń zo$taly zna l\:) · 
zi0ne &krolx .Jcze krzemienne. 

ChD rRu< te>ryz uj ąc os"d'l1lC
two ne{}l!(yczne z pierw-
szego (/ ,rM l1, to Jest 
okresu oeraun iki kultury 
wstęgowej tytej I kłutej Wj
mienić nat:eż y. że zaSadn!:Clą 
cechą tych okr esów JC1>1 
wprowadzen ie gospodJI ki roI 
nej a co za tym Idzie blnla
na trybu życia czlowk·ka z 
pa'sterski e,go na osiadłe. p'v·c!
st<lwowym zajęciem C/l,)wie
ka staje się rolniotwo, lec? 
uprawa rol i j est Jeszcze pry
m itywn ą, gdyż d,n,konywanu 
była przy pomocy prymityw
nych na rzędzi w poota·ci pro
stokątnyc h motyk oraz narzę 
dzl po(loooych do kCipy l a 
szewsk iegO', wyk o·nanych 'l 

kam ienI a przede wszystkim 
z tward e.go łupku koloru j 1-
~11o-popi e! ilJlcgo, czego pl/y
k ładem j eoS l motyka wykop"
na z terenu cegiednl pod RZfł 
szu .vem. 

1\1 :esz'kan la były budowa
ne na S'tokp.c·h wzg.i n w pohll 
Żll wody, na glebach :l:yznych, 
nakrywano Je gatęzl;l"llll. 
chr u"tem, pozostawIaJąc w 
środku otwór na uJ~e dy· 
mu. Obok tych mles7..k:l ń bu
dowano ta,kie na p >wler,,
chni zl(,111 I domy w k"i takle
~ri1'P ('zLl o d'OŚć dużej pC)
wlenctm1 obejmujaccJ O!ko
lo 585 m2. kt6,re są n'1Jll zna 
t1e ty1ko z BrześcIa na Hll
Jaw<l.ch. 

NaMępną cechą Jest chów 
bydla rogatego, ow1ec I 
św Iń , Ze zbM npmwldno JI)' 
czm l " ń t owies. WreszcIe naj 
ważnlej-s-zą cerhą I(ultury 
wstęgO'wej J ~~ A wprowad7.~ 

nic wyrobów c.eramkznych 
IV postacI n~:zyń gl1n 'anych 
wykooywanych przy ' porno
C~! ręcznego lepienIa 7 gliny 

DzI~kl tym wynal,lzkom 
dokonał Slę nIezwykle szyb-
kI rozl'/óJ kultu,ry, or:!i po.:!- . 
nIósł się poz iom ~yCIR czlD 
wieka. Wpr,.wdz1e pOtlstillWą 
ustroju s:połecmego PQQostl
n Ie ust-róJ rodowy I sfJOlecz
na wt3i:ność środków proclul!: 

.. . -
~J 
ft. ,_ 

Nr /. Fragment naczynia /mf;stcgo ceramiki wstęgowel ryt!!, nOf,lIchwala pOc!lodz, r bada,I 
z r 1947 Jama Nr S. ~r 2 FI,,'~m~nt naczynia kuitstego ,:,>r(unlki wstęgowel rytej. BOJ;u
c!iwa/a pochodz. z bada '~ z r 1['17 Jama Nr 4. Nr 3, 4, 5, 'J. 7, 8, 9, lO, Fragmenty nacz"" 
cerumiki wstęgowej r! tej poc;lcdzl,lCe z wykopalisk z r. 1949 Nr II , /2, /3, 16, fl, Fragmellty 
z 2 naczyń w~kopl1n~ch .z jar51 mri'szka!nej z okresu kllliury c"rarniki wstęgowej klutej (jO

c'flodz. z badan z kWlP lmQ /)j)'] Nr 14. 1.'5. NarZI'dzia krzemienne znaleZiOne w naczyniu ce
ramiki wstęgowej ~Iutej !.Ii jw"'" lIIieszkalnej, pochodz. z badUIi z kwietnia 1953. 

szego wY'Paloola (smugi) ZWIJ 
dujące,go sIę po prz~clw le
glych bokach Jamy, Należy 
przY'Pus7Czać . że mamy tUtlJ 
do czynienia z j amą p':-zezna
C7.ooą n<'l pi ec g3Jrncal'sk l. zło 

. ~ooą z dwóch części a to l 

Jamy prz tXl'Plecowej l wła
oclwego p !oca garn'ca~.kl& 

go, Trroc la zl",mlank:J poło
żona. o kl1k Cl'nflŚc;e metrów 
na w~hód wykazuje I ślad 
zIem ian kI prze-zn a-czonf'j na 
m I e:,Zlk an le I wrC9zcie cz war· 
ta mala w profllu LiaJe n&t:l1 

ł em w połOWie kl'.letn!a 
br. wykazały, że na prze· 
strzeni 45 metrów wzdtuż 
drogI jest jeszcze 5 śl"dó w 
ziemIaneK I .Iesz,cze z c!W(i:'il 
nie zo,; tala wybran a z:rm!a. 
Zarysowane prof!!e w;v.kaza
ły owalne zlem!3ll1kl doch.'" 
dzą>ce do głębokc~kl 1,70 m 
a dlugOO::-i 2 metrów. Po u
zyskwnlu ma·t elr!ału oer,;.rn lcz 
nego w po-:t8.cl ułamk0w ro~
lJltych m:r::zyń. Jed71'~go wię k 
szego n 2>'::7.yn la nn p1l9t,eJ n;jz 
ce oraz ,drugIego małej czar-

cjl. je1:ln21k od tC'go czasu roz 
pc,:z'I1;,e się powo:ny proces 
ro:~war9twlanla, gdyż szereg 
jednootetk oc! da,wać · slę bę
dz'l e za.Ję: !om ta.k !m jak ga~n 
carst\I'\l, oraz wyrobo~ I n'l
rzę dzl krwm1enny2.h a w.res~ 
cle 1 wym!w:1le j:::-odu,kt6w. 

(Arty ku! o "O: adnJctwle przed
ni s to rycznym w woj.. rzeszow_ 
skim" zostani e ctokoI1czony w nu 
m erz.e n:.1":tępnym, omówieniem 
okresu kultury pucharów leJko
wat:>,ch l ceramiki sznurowej). 



Str, .. ? 

W UrsynowIe 
szkolą się kadry 

nowej wsi 
OI'Syn6w. Tu mleszk~ ! 

pra.cówa~ w!,ele la1 poStępo
wy pl&aa-z epo-\\I 6śwlecenla. 

,JuHan Ursyn NIemcewicz, od 
którego m!eJscowooć przyJę
ła n,azwę, Qzlś UJ;Synów stal 
(l!,ę , Ju~ '\;Zęś<:lą Warszawy, a 
Jagp stary, tab~k(JiWy pal;:l.c 
to ogromny, oŚrodek ;wkok'
nf~, z kt6!'ego w{'s.z!y Ju~ 
tystace aktywistów wie) 
t>klcn. 

Na dzledzhku' l w otacZd
Jący,eh go budyn.ka.ch joe,t 
cicho, tyr.ko na górze. w pa
lilJDU stuka ' maszyna du pls'l
nla. A przecIeż są to przed
potudnlowe godziny, na· ' 
brzmIała na,jb<lirdzteJ l'Tllensy
\\ną pra,cą,wypełn lon€' co
dz,lennym. twórczym wys!!
kl~m około sIedmIuset ludzI. 

pO'dr6Ż<!1YCh" kt6rzy znale-
źllslę Vi mieście Mana· 

gua,stolicy' repubIlkI . Nl'ka
ragua, . za.dzl'wl8Jją Jedno· 
brzmlty:e oop,.')owledlzl mlej
SJ(XJIWy,ch mleszikańców na 
naStiWuJą~ pytania: 

- Powiedzcie. czYJ to jest 
dom? 

- Som06a. 
- A ten? 

Somooa. 
No, a tam~e'1l7 
Bomosa . . 
Czyj toen sJdelp7 
Somooa. 

SĄD NAD DULSZCZYZNĄ ' 
(Ciąg dalszy ze str. 2) 

Na z8Jkończemle z ab()Wlą~
KU kronikarskiego warto OeJ
netować l to, że po ral piel' 
wszy w Rzeszowi.e odea-rano 
"Moraln,aść Pilni Dul~kleJ" 
Jesz>cze w 1907 roku , a więc 
W rok !Xl pmpremlerze szlu
:kI w KrCJJkowle. Jflik gloolł 
n,f!sz, występował tu " T€ iJ!r.r 
Gabrieli , Zwpolsklej p<xl ar; 
tystycznym kierunkiem Sta
nIsława JanowskIego" . Był 
to obJaz-dowy zespól złożony 
:Of) znn.nych <lirtys'tów teatrów 
krakowskI'ch ! lWO,\·SlkIcil. 
P lorwszy występ odbył się IV 
Prwmyślu 14 marca 1907 
w ku. po czym obJe.c:hflno j~' 
S7!Cze 15 miast. SUklCC'S by! 
rmdspodzlewamle wielkI. W 
Przemyślu domagano s Ię 
drugiego przedstawienia. w 
JarosławIu, Przemyślu I Rz(' 
ilz~)wle. J::\,k S'twI0 rdza spr,, · 
w07.·cta~v'ca !Iu"irowanego ty
godntka "Nasz kraj" (1'01, 

• 

Nowy polski film długo
rnetraż'owy "Tl'zy opowie
ści", który slafJow! p.róbę 
wykorzystanIa w kinemato 
graI'lI- małych form lltera,c
l\lch wS1-edł na ekrany kin. 

Prze'łi kilku dnIami ' '" 
Nowej Hucie odbyła ~Ię pr3-
prem:;en tego filmu połą-czo
no z d)r~l!<sją. W hnlen1\J 

1907 - harol E~treleher), 
pub1!czno';ć nie chclala 
wyJŚć z teaMu po pr?edsta
wlcnIu I wywołując artystów 
wolała - DowldzeJi·ia" . Sztu
ka była bClirdzo siaran:nIc 
przygotowana pod rp.~y&e·"
sklm kleru:nklem Framctszka. 
Frączkowsk!ego. 'grano na
węt bez 9ufle:ra; 00 na owe 
czasy nale1:ało jeszcze do 
rzadkoścI. "I oto dzieje się. 
żela pani'Dulska -- cyt:l
Jemy z . a.rtY'kuł'u H. Esirei 
chera - .. domatol'kn, tv:'ar, 
całej rodziny . jest przc d~m jo
tern .. pllbll,kl" w Przemyśl'l , 
.Jaroslarw!u, Rzeszowia i in
nych miaStach ! tryumfalnIe 
wygl CłlS'lo a z-claa1la o moralno
śc I I nle'wY'P1l6zczanlu skan
dalów poza mury mleszk3.
nla" .. 

Po .. 46 latach . ·,Moralno~ć 
pani DulskieJ" zn(;WlI staje I 
prze d sądem .rzf'..szowsk!ej, ja~ 
rooławskleJ l przemy skiej wl- I 
dQwn!. . , . ! 

llOOpołu rewllz8Jtorsk!ego (ze
społu stu-dentów P," ;.lwowa) 
Wy~szej Szkoty Filmowej w 
todzi) tabra.ł. gł08il1utor sce
narIusza 1 reżY\'lea' .. plerw&1.6J 
oporwle§C! .' o Nowej Hucie. 
Spoorod obeci1yclt na · przed-

. etawlenlu bti4~I'cz~ch N~ 
weJ Huty. plerws;I:)" przema-

o • • ___ _ 

.. - A t~ fa/bryka~ 
- Som068. 
BraN/le przez osiem mle

$Ięcy pa-daJą w NI,ka.rBJgu~ 
deszcze. Nierzadko pl'Z-echi
dzą o.ne w tropikalne ul':!wy 
1 wtedy występują z brze
gów rzeki, przynosząc wi~ 
la nleszczę~ć. Bywają w N:
'kaJra.gua I Inne klęskI. W 
1931 roku miasto MJlIl1 1l!6"ua 
zostało ' pra·wi~ całkowIcie 
z'burzone, wskutek trzeslenla 
r leml, które tutaj nie -naleźy 
wcale do rzadkoścI. Łańcuch 
wulkanów ciągnie sIę wzdhl1 
brzegów Oceanu Spokojnego, 
oblewaJącego kmJ od locho
du o Na.Jwiększy wulkan 
Wleoho ---' milczy, dr~emle. 
Za to często straszy mlc-s~
kaIków wu1kan ł{'='3('~i'l1a. 
NaJ Jego kraterem zawsze 
kłębi sIę chmura zw!a6tujqC~ 
kolejny wybuch ze '.vS 7. ystkI
mi Jego nieszczęsnymI na
stęps-twaml. 

A 6-pośród tych wszystktch 
nIeszczęść najstrnsżnleJszą 
plagą - Jest prezydent repu
bllikl generał SomooB. Pra
wIe dwa'rlzieścla l<lit temu na
rzucl·l! go Jook€S1 .półtora, 
mlllooOiweJ ludnO\Ścl lcraju. 
Przez dwadzIeścia lat dyktl3: 
tor, opIerając się na Wall
Street rząd z! republiką tak; 
J8Jkohy to była Jego własna . 
planta.cJa. Orz>C!ny cukrowej. 

Według II1Pr!lJWoz,da~la'ko
re.sponden1a nmerykań9kleJ 
gazety .. ChI1stlans Sclense 
Monitor" Roberta Holleta. So 
masa JeM najboga.tszym ezle>
wIekiem w repubHce. Do nl~ 
go nalmy trzysta . 5z~ćdzle
slą:t majątków z!emsklch. 
Hollffl % tronl.ą dfmOsI, ' t" 
na Jednej z . plan,ta<:J! h'icl. 

. . . \ 
iWl~H'Qt~nhk . . "J,~ "Rzyth. 
)ct~ '. stw!eJ11l1J)ł" . te : &:keja 
'tego f!lmu barozo ~Ząjmu· 
Je I tri'llflllle odd8l1e 8Jtmoofe-. 
rę panującą na \vlelklch bll
dowla.ch nlllSze~ planu. Po· 
dobnIe pozy1ywnych wypo
wiedzi było wIęceJ. M!ędzy 
Lnnyml towaJI"zys.ze: Hasp.rzy
ck!, Puste lntk , SJysz, Chole
wa I innI z uznanrtem pod
noslII osiągnięc i a !!lm!! dzię
kując reaJizartmom la ambit
ną próbę ukazan1a naBz~J 
młodzIeży pełnej pa:t08U wal· 
ki o ploo 6-1e1ll1!, o nO\\'ą so
cJalistyczną moralnooć v 
sp6łdz!ekz~~ pl'oduk~YJną 
na wsI. 

W dysk:ltsjJ nIe braklo je
ooaJ< g:as61V rzee-ioweJ kry 
tykI. Robotn19 DuG<at, \\111-
czak, I-;rawczyG< S'twić)!-c!zilt , 
Z·e W opow:&~i o Nowej Hu
cle przBbl.!ała dekla·rllltyw
n-~ć , n w dl'ug le-j opow!eścl 
...:.. mla w\'-c how3lwcza kolek· 
tywu zetempowskiego nte zo
!tla/a oopowiednlo pokaz&nu.· 

DyskusJę pchd!"u.mown? dr 
StallJ.~8.!1V Mara'W\S'kl. Z'~T6ctl 
on uwagę na wie:lklewC!,rto .. 

• lici wy-cho \\'aM'<,ze nowego fil: 
mil oraz j ClgO nowatoN:;t wtJ 
(udn,na p'1'6ba krótk i0..l't form 
rumu). W za;koocze:nll\l. 3WC

go pods llmowanla. dr Mora'w" 
s k i podkl'eśllił znaCZen le wy 
pow I OO'l i k,!'yt~-cz·Ry:::h . kt6 
re n Iewątp liw ie pomogu ren: 
U;mt'orom fHmu ur.!knać tego 
rortzaju błę.cl6w w Ich dal
sze:J pct'a:cy tw61'CzeJ. 

ADENAUER 
l KONSTYTUCJA 

Adenauerowi donoszą: 
- Bundesrat nie ratyfiko

wał jeszcze · układów wojen
nych, gdyż spra~'dzają, czy sQ 
OlU :zgodM z konstytucją. 

/'~ Na ,,,, 

~' 'Ml~~;~--t.;t: ~:de:n~~~' 
. \!' clerpli-

~ 
wiony: 
- Niech 
naprzód , 

~( . la/wie,-
• dzq ukClh 

. ". . 'dy wo;en-
n.e,' a potem $prawdzc; czy kon
_lvttlcJa Jes/ • nim~ ,godna.. 

~'1. przYjettUaJący do Ntka
ragua celem ol'ganlncJI no
wych handlowych towa
rzystw, kią tyLko do slVoJego 
wysoko opłaclllllego rząd<cy -
Somosa.Wtedy nIe mają jut 
bdneJ potrzeby twracać sIę 
do kogokolwIek wIęceJ. W 
podzIękowaniu za ~lugl 
Amerykanie poz<05tawlctją dla 
Soroosa okruchy , z J~śnlepań 
~Ieg() stołu w~ pootad kUku 
procen t: lIIk ej I. . ' 

Somosa Jest spokoJny: 
Jankesi nleucz)'Vllą mu krzy
wdy. Pozostawiwszy gener:\
łowI pełną motność bogac~ 
nla się. sami z jego pom()
cą bezUtośnle eksploatują lu
dn~. 

CZ&m<'l chmury podwóJ-
nej dyk<ta<tury wiszą nnd ~j .. 
kara.gua. Clę~a długoletnId 
pl .. ga gniecie mały na:rórl. 
JeOOBlkte ocw-ód too anI n l 
ml:nu1ę nte traci pewności, 
~e lon będzie Jeszcze ~yć 
pod wolnym niebem. Nasta-, 
n!e dzielI, te na pytanie po
dTóżnego: "Powiedzcie, do . 
kOg(! nalety ten .kraJ?" - pu . 
dnie odpowiedź: 

-- Do narodu. 
"Hrokedyl". Hum. P. K ---

Pierwsza 
stacja telewizY.ina 
w Czechosłowacji 

Na wz'gÓT;;:U Bet.rzyn 11 
Plradz8,,-r-znlesi ... na zoot&ła 
plE',rwsza cze..chos{owacka st3-
l~J.a ,telewizyjna. W dniu l-go 
m <ilJa m!eslJkańcy stolicy 
CSR tgroma:dz!1I się wokół 
umieszczonych w rM..nych 
kraIlcf.1JC h mi asta 8Jpnratów te
l ewlz)'j.nych, aby rad,ośnle po 
witać pierwszy nadany W 
CSH .progn-am telewizyJny .. 
Cze.c!losłowa'(;kie otłblorn:!kll 
telewizyjne, wykonano na 
wzór BqJar<l'tów radzlookl()l}, 

wystawł. .tar, utuk, 'III 
noweJ wersJi I nowej ot>. 
udzie l: tycia pracowIlI· 
ków biurowych \V hucie 
Stalowa Wola VI widowi· 

.ku pod tyt: 

Pan naczelnik - to Ja 

" 18 tgL 

Glówn., I bardzo ntgatyai71q rol~ kr~uft ol>. GRZEGORZ MI · 
CHALSKI, kierownik biura. , . 

Na podsla,..,'i, korespondencj( li. S. lCenicznie opracowuł T! K. 

AKT l 

. Ruc: dzIeJ, It, w blurZl 
PRACOWNICA I: Jest ei~kawe, fak klerown.ik spal? 
PRACOWNICA !l; Lecz ciekawsze, którą nogą- wsialf 
PRACOWNICA: 1/1: Na niebie chmury, ponuro na dl:lOru ... 
PRACOWNICA IV: To i kicro~.'lik będzie nie 14.' humorze ... 
PRACOWNICA i: 

Cicho, cicho - prustarlelI! - spokój, 
Kierownik idzil -zly -:-" poznam po kroku ... 

Ob. MICHALSKI (wchodzi): 
Ile razy mówiłem - biuro nil! jest domem 
A wy swoje - slychat was na·kilom"lr. 

PR,4COWNICA 1/: Je$zcz~ nie ma właści WIJ! godz{nl/ prqc/ll 
Ob. MICHALSKI: Nie pytam się o zdania - pOtJl;iedzialem ... 
PRACOlf1NICA I (cicho): Kacyki 
Ob. MICHALSKI: A. wirc /Juzi /ł na kłódki, bo pSiakreri.\ cho

lera ... 
PRACOWNICA TlI/cicho): Siara melodia, jut burczy. gdera.~ 

I\oRESPONDENT: 
On' wszystkim znany, iak zły szeląg, 
Już radiowęzeł m6wił o nim, . 
Lecz CJn krytyki .i, ni, przeląkł 
[ '/akim§ "cudem" lię obronił. 

U niego II' biuru wCiqż kloj .",jktJ. 
Pól roku . nlidy n/Ił wytrzyma, 
/(/0 bowiem dOZfUl wielu !zykall 
Ten nerwy traci - w oczach (zv ma. 

Oli dla podwladnycł:jest złą osą 
Dla zwierzchnik6w ma niski ukłon 
Wobec podwładnych - z brązu posąg, 
Wobee zwlerzchnikótl) - tylko kukłq . 

AKT 11. 
..,.J't . .;:;. •• "": I~.\ ''' lj.~~~ •. ~r,:,":,,' " , tV bIuru - Innego dnia. . 

Ob. MICHALSKI: Acha. to parsi t!r'~ ... ~i, ~w~t~ir'f ,fJI'2e~i~,~d 
na inny wydział? .' 

PRACOWNICA V: No tak, che,. Tu 1łle mag, "rac"wat ... 
Ob. MICHALSKI; Z mojego powodu, &o'/."/ie podobam si~, mI 

podoba .~ię mól słownik? . . . 
PRACOWNICA V: Nie podoba! 
Ob. MICHALSKI: Bardzo ślicznie. A mnlł nl~ {JI),'foba s{~ ,.,:a(11 

puScit na inny wydział. A wog61e (kilka dosadn/;ch wyrair/i) 
nie podoba mi si~ i pani i Jel praca. Do tadnej tlracy pani si, 
rtl~ nadaje. l Ja (kilka dosadlzych wyra.żeń) napiszę raport 1/" 
naszego Wydziału Kadr jaką lo mam praco:t!nią Już ;a palli 
(dosadne wyrażen ia) pokażę! Pisr.ć na mnie u' laki sposób. nrzy 
pro~bit o przeniesienie?! No, do cholery (itd. w .. [!rubszym" sl il
lu) nie pozwolę. Klo la jestem?! Kinownik! Kierom'nik - to jal 
PRACO'~7NICA V: Niestety! 

AKT fi!. 

Biuro - trtn~gf) dnia. K./erownllt "ruprowadza dlugl "nau.~(} · 
wy" wrk1ad na tematy ginekologiczne. 

PRACOWNICA l: Jak kierownik nie wstydzi si~ m6wić ta:'., 
PRACOWNICA II: Nie chcemy slucha~ w ogóle .. 

Ob. MICHALSKI: l mojego powodu, cor Nie cher; s(uC:w!, ':11 
ha ... Moje ,Qanienkl, tu wam się przyda. O tllm ładne książki fil' . 
mówią, he, h~ ... Słuchajcie dalel.~ 

MORAl. KORESPONDENTA: 
Na tle tych laktów, skarg t ~aburzeA 
DoU Jasny wniosek wynika: 
Chcąc zmieni! atmosferę w lJ/urll, 
Tr .ub(l:r.mierti~ kierownika. 

KURTYNA 

EPlLOO 

W odpowiehi 11<1 sztukf! "rnNJEMł'n Prezydiu!>! MR,V w L/l
baczowil' nadesłało nam wyją§nienil!, w którllm kumtmiku;e, te 
T;J czasie letnich robót dro~owych postara się poll!pszyć .~fnn ul. 
Za koleją w Lubac.-zowie. Ponieważ obecnie Prezqrlium .. WRN rt./ .. 
dysponttie odpowiednimi funduszami , właściwe pract przy budo-
wie w!Jm. ulicy nastąpią w termiflie późniejszym. . 

HUMOR - CIEKAWOSTKI - HUMOR - CIEKAWOSTKI [ 
! 

latwiej pruriei In/ lenie kolt
stytuch'. n ii rcz'la.;:y W'aszynp, 
form. 

PO N.!R lDZfE 5AD'RYKOW 
- Ja';a 

fest Jylu
acja w /UJ 
s;;oej ko· 

medii 
wSpÓ[,Z4 

snej? 
- Dm
matycz· 

na. 

o WIELE LEPSZB 
. WYNIKI 

Partla d, Gaulle'a twniosra 

klfSkę W/1 francuskich wybo
rach samorządow:ych. De Ga~l 
le zapytu;e się st:'cgo sekre!a-
(za: 

- Jo:Lk 
pan więc 

ocenia 
nasze 
wyniki 
wybGr. 

cze? 
-- Hm. 

moim rd!1 
nier.1 iQ 

lo o wiele lepslP I' .... likl ... 
- Niż poprzednio?w 
.- Ależ nie.. . niż wynikI, 

'?l6rt uzys.kamy w następnych 
fi;.'yborach ,amarządowych. 

NA PEWNY/li ZEBRANIU 

• Na pewnym ubrali!l" Jeden 
. " przemawiający,;ń huczał d .... 

nośny'" 
basem. 
Nagie 

,103 jego) 
obniża 

l/f l prz. 
chodzi 

praWie -łJ 

,up/. 
- CO "?lU 

gi, stało? - pyla ktoJ niewta~ 
jcmniczony. . 

- l)otychczaJ + wygłasza' 
IIrytykr. a teraz przeszidl d? 
,amokrlllllkJ. 
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